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KURYER LITEWSKI 


w Wilnie w „Poniedziałek dnia 8 Czerwca t. 5. 1825 roku. 


, 
WIADOMOŚCI  GRAJOWE. 


, Ostatnią data) gazet sankt-petersburskich jest 
dnia 56 maja. aż 
Cesarz JeGomość d. 16 lutego potwierdził o- 
piniją Rady Państwa, na podanie Rządzącego Sena- 
tu, po roztrząśnieniu w Deputacyi Dworzańskiey 
gubernii podolskiey, o ślachetnem, pochodzeniu 
Grzegorza i Kaspra Cząykowskich, braci rodzony ch; 
mających dostoyność Ślachectwa nadaną od Kró- 


„la Polskiego Stanisława Augusta, na mocy Konsty= 


W 


NI 


tucyi Seymowey 1790 roku, przywracającą fami- 
lii Czaykowskich tę dostoyność , z rozkazem wy- 
kreślenia z popisu podatkowego , przez omyłkę w 
roku 1795 zapisanych. 

Przez Naywyższy Ukaz J.C. M. do Rządzą- 
cego Senatu pod d. 13 kwietnia, zostający w kan- 
cellaryi Rzeczywistego Radcy 'Taynego Senatora, 

owosilcowa, Radcą dworu Piotr Alesiejew, mia- 
nowany Radcą kollegialnym. 

Przez Naywyższy Ukaz J. C. M. do Kapituły: 
Orderów, d. 29 kwietnia, porucznik półku źmudz= 
kiego grenadyewskiego M szeborowski, za czyn od- 
Znaczającey się miłości bliźniego , wczasie gasze- 
nia pożaru d, 5 grudnia 1824 roku, w obwodzie bia- 


:łostockim we wsi Kieynikach zdarzonego, i urato- 


Wania odśmierti niewiasty płomieniami objętey, z 
narażeniem własnego życia, nayłaskawiey miano- 
wany kawalerem orderu ś. M łodzimierza 4tey 
klassy;tegoż orderu i klassy'w nagrodę gorliwey słu- 
iby, mianowany kawalerem major Semenow 2gi, 
sztabs-oficer deżurny 7g0 okręgu oddzielnego kor- 
pusu wewnęirzney straży. (Gaz, Sęn.). 

Na skutek zniesienia się P. Ministra skarbu 
Czsansrwa Rossyyskiego *z Ministrem skarbu Kró- 
lestwa Polskiego, postanowiono: iż przy wprowa" 
dzeniu z CEsansrwAa do Królestwa, czysty. puch 
kozi przyłącza się do 5go oddziału towarów, t. j. 
do takich, o których nie ma wątpliwości, iż są wyn 
robamı rossyyskiemi. (Gaz. Hand). ` ) 

Wspaniała stolica nasza oorok nowemi wzbo- 
Baca się ozdobami i wygodami mieszkańców. W 
roku przeszłym zrobiono probę urządzenia kołeć 
drewnianych dla pojazdow, od 'Troickiego mostu, 
Leh całą Petersburską stronę i aptekarski Ostrow 
z E Ostrowia-Kamiennego. Proba okazała 
= Só pomyślną: pojazdy wszystkie, toczą się jak 
P> FA sd stole, bez naymnieyszego tluczenia 
się 1 wstrząśnienia, bez stuku i kurażu. "Teraz 
podobne koleje urządzają ną Newskim-Prospekcie 
od Policyynego do Aniczkowskiego mostu. Szero- 
kie, grube deski, szczylnie Spuszczanę, moszczone 
są dla jeżdżenia po nich pojazdami, we cztery rzę - 
dy. Nie potrzeba ani słowa: jąk to jest wygodnie 
dla zdrowych i chorych, dla jeżdżących i mieszka+. 
jących na pełnym turkotu prospekcie-newskim. 
(Pszcz. Półn.). 3 

„Donosiliśmy dawniey, o pomniku mającym się 
stawić w dArchąngelu dla sławnego Łomanosowa. 
AkademijaRossyyska, przejęta uszanowaniem ku pa- 
mięci tego oyca naszey literatury, ofiarowała 1ooo 
rubli do składki tego pomnika wdzięczności naro- 
dowey. Sądzimy -się obowiązanymi przypomnieć, 
że P. Gubernator Cywilny archangelski podjął się 
przyymowania ofiar, na to przeznaczonych. 

P.A. Szczerbinin, obywatel powiatu chars 


kowskiego, 'otrzymał niedawno z Rzymu popiersie 
NAYJAŚNIEYSZEGO CESARZA JEGOMOŚCI, rŹnięte z 
marmuru karrarskiego przez sławnego Torwald- 
seną, uderzającego podobieństwa. Artysta miał 
szczęście otrzymać trzykrotne siedzenie N. PANA; 
wczasie pobytu w Warszawie r. 1820. (J. d) S. P.). 


KRÓLESTWO POLSRIB. 
Warszawa dnia 15 czerwca: 

(z Gazety W skin S R 
Nayjaśnieyszy OzsARz i KnóL, Jego Królewi- 
oowska Mość Xiążę ORANK, tudzież Jego Cesarzo- 
wicowska Mość Wielki Xiążę KoNsTAaNTY , Za- 
szczycić raczyli obecnością swoją dnia onegdaysze- 
go bal, dany w Sali Teatru Narodowego przez o- 
ie Izby Seymowe i Radę Stanu. Bal ten, nay- 
świetnieyszy i nayokazalszy, wystawiał obraz uro- 
czystości narodowey, którey wszyscy niemal ucze- 


stnikami byli. Przystępy „doteatru, rzęsistćm 0- 
ni 


świecone światłem, napełnione były mnóstwem lu- 
du; odgłosy muzyki łączyły się z radością zgroma- 
dzoney publiczności. Sala teatru narodowego przez 
zrównanie parteru ze sceną, przez gustowne jey 
urządzenie 1 oświecenie tysiącami świateł, Wysta- 
wiała widok rayokazałęzy. W głębi dawał się wi- 
dzieć wizerunek Nayjaśnieyszego PANA wielkości 
naturalney, a Cyfra Jego jaśniała w przezroczu w 
loży Królewskiey. ` Blisko dwa tysiące osób znay« 
owało się na balu, nie rachując w to licznego gro- 
na ploi piękney, która napełniając wszystkie loże, 
dodawała świetności całey tey zabawie. Za abli- 
zeniem się Nayjaśnieyszych Gości, JO. Xiężna Na- 
miestnikowa, JW, Hrabina Zamoyska, tudzież IW. 
Piwnicka, będące Gospodyniami balu, niemniey Se- 
nat, Izba Poselska 1 Rada Stanu, przyjęli Ich u 
drzwi i wprowadzili do sali. "Fu umieszczona na 
galeryi orkiestra i śpiewacy teatru narodowego 
wykonali kantatę stosowną do okoliczności, do któ- 
Tey muzykę napisał JPan Karol Kurpiński, Nay- 
jaśnieyszy PAN raczył blisko do północy zaszczy- 
cać bal Swoją obecnością. 


Nayjaśnieyszy CESARZ i KRnóL, Jego Królewi- 
cowska Mość Xiążę ORAMI, tudzież J. O. M. Wiel- 
ki Xiążę KosraNrY, raczyli za$zozycić obecnością 
swoją bal, dany dnia wczorayszego przez miasto 
MWiarszawę w sali głównego Ratusza. 


SEYM KRÓLESTWA POLSKIEGO. 
Posiedzenie dnia 8 czerwca. 

W Izbie Senatorskiey. Na posiedzeniu Izby 
Senatorskiey dnia tego wniesiony był i przyjęty 
ostatni projekt do prawa przechodniego, 

Posiedzenie dnia ġo czerwca. AE 

W Izbie Poselskiey, Przyjęty na posiedzeniu 
Senatu na dniu wczorayszym projekt do prawa 
przechodniego, wniesiony był do Izby Poselskiey 
przez JW. Radcę Stanu Woźnickiego, Zastępcę 
Ministra Sprawiedliwości. Po ukończeniu dyskus- 
syi projekt ten większością głosów 81 przeciwko 
24 przyjęty został. 

Przed zamknięciem posiedzenia dnia AM 
Marszałek wyznaczył deputacyą złożoną z JW W. 
Ignacego Hrabiego Komorowskiego, Andrzeja 
Walchnowskiego , Stanisława Hrabi Jezierskiego, 
Kalixta Mierzejewskiego , i Stanisława Kaczkow- 


skiego, któraby miała zaszczyt przyjęte przez I- 
zbę Polską projekta o hypotekach, tudzież do pra- 


"wa przechodniego, ponieść do Sankcyi Nayjaśniey= 


szego Pana. 


PROGRAMA Ostatniey %essyi Seymowey dnia 
15 czerwca 1825 roku. 

W dniu 15 czerwca oznaczonym przez Unj- 
wersał Nayjaśnieyszego CEsARZA i KRÓLA z dnia 
ż, lutego r. b. na zamknięcie Seymu, gdy Senato- 
rowie, Posłowie i Deputowani zgromadzą się o, 
dziesiątey. godzinie zrana do mieysc Posiedzeń Śwo- 
ich Seymowych, Prezydujący w Senacie wyznaczy, 
za danym sobie od Nayjaśnieyszego PANA rozkazem, 
Depatacyą złożoną z dwóch Spnatorówy'Która się 
uda do Izby Poselskiey, dla wezwania jey do po- 
łączenia się z Izbą Senatorską. 

Marszałek Seymowy, zawiadomiony © zbliża- 
niu się wzwyż wzmiankowanych Senatorów, wy- 
szle dwóch Posłów i dwóch. Deputowanych dla 

rzyjęcia, i osobiście przyymie ich przy drzwiach 
zby, wprowadzi i wskaże im mieysca na przeoi- 


wko siebie. 
|, (iż Senatorowie wezwą Posłów i Deputowa- 
nych do połączenia się z Izbą Senatorską, po czém 
powstawszy z mieysca swego poprowadzą dorze- 
czoneęy Izby Posłów i Deputowanych, na czele któs 
rych Marszałek Seymowy znaydować się będzie. 

Skoro się obiedwie lsby połącząy i gdy Po- 
śłowie i Deputowani zaymą mieysca, wskazane so- 
bie przez Prezesa Senatu, tenże Prezes wybierze 
trzech Senatorów, a Marszałek trzech Członków 
Igby Poselskiey, mających składać Deputacyą, któ- 
rey polecone będe doniesienie Nayjaśnieyszemu 
Panu o połączeniu się obudwóch Izb. 

Oczekiwać zatem będą połączone Izby: przy- 
bycia Monarchy. ; ; 

Prezydujący w Senacie i Sekretarz Senatu 
przyymą Nayjaśnieyszego PANA u drzwi Izby. 

A gdy Nayjaśnieyszy PAN zasiądzie na Tro- 
nie, mając po prawey ręce Ministrów i Radę 
Stanu, świtę Swoją po lewey, adwór za 'Dronem, 
Prezydujący w Senacie, a po nim Marszałek Izby 
Poselskiey, zą danćm sobie od Monarchy pozwo- 
leniem, zdadzą krótką sprawę o czynnościach Sey- 
mowych. 

Jedćn z Członków Rady Stanu ogłosi sankcyą 
Królewską projektów na Seymie teraźnieyszym, 
przez obiedwie Izby przyjętych. ło czóm Nay- 
jaśnieyszy PAN w języku francuzkim mówić będzie. 
Mowa ta odczytana zostanie w języku Polskim 
przez Ministra Sekretarza Stanu. c 7 

Stosownie do Artykułu 165 Statutu Organi- 
cznego o Reprezentacyi Narodowey jeden z Człon- 
ków Rady Stanu ogłosi obudwom Izbom, z rozka- 
zu Nayjaśnieyszego PANA, iż Seym zamknięty zo- 

. stał. 
Po na przez powyższe Deputa- 
cye Nayjaśnieyszego PANA 
(A bę Anaea do Kościoła katedralnego dla 
złożenia dzięków Bocu. Arcy-Biskup in pontifi- 
calibus Te Deum odśpiewa. 


RAPORT RADY STANU y 
Z działań Rządu od czasu ostatniego d€ymu. 


Ci m 
WYDZIAŁ W FW NĘTRZNY. 
Administrąacya Wewnętrzna. à 
Czynności tego Wydziału, zaraz od zaiknię= 
cia ostatniego Seymu, co do wydatków na służbę 
publiczną, stosownie do zdania Deputacyi wyzna- 


czoney w tym względzie z woli Waszey Cesarsko-. 


Królewskiey Mości, z mocy i postanowienia Na- 
miestnika; postępowały w zakreślonym obrębie 0- 
szczędności. f ; 

rzez połączenie i poddanie pa jeden ster Wy- 
działów Kommissyy Wojewódzkich; przez ograni- 
czenie pensyi Oflicyalistom w Biórach samey Kom- 
missyi Spraw Spennan ari umnieyszono Wy- 
datków Skarbowi w pierwszym roku, bez naraże- 
nia na zawód służby publiczney; w następnych: za- 
chowano fundusze na przedmioty uznane pray U- 


do Jego pokojów, obie- 


kładaniu Budżetu za konieczne, lub korzystne dla 
kraju. 
1 Spory Graniczne. 
Na linii od Królestwa Pruskiego w Wojewódz- 
twachli Krakowskićm i Kaliskić 


niektóre wątpliwości; te w roku zeszłym na drogę 
dyplomatyczną wprowadzone, według udzielonych 


wiadomości, zbliżają się do końca; cd strony zaś 
, juz są ułatwione, 


Województwa Augustowskiego 
drugie stopniowo się ułatwiają. 
Ograniczenie Obwodów. 


i Zamierzone usunięcie niedogodności dostrze- j 
żoney w podziale i rozgraniczeńiu Obwodów, poo- 
trzymaniu opinii, zaciągnioney od Rad i Kom- 


missyy Wojewódzkich, nie mogło nastąpić, zara- 


) m , zostawione by=- 
ły. przez Kommissyą Demarkacyyną do ułatwienia 


zem; propozycye bowiem zmian, tąk się znalazły | 


liczne i rozmaite, iż upatrywana ich koni À $é 
nie dosyé przyniosłaby służbie pabliczney i pry” 
watnym dogodności, w miarę nieporządku -i zawi- 
kłania, jakieby sprowadziło nagłe wstrząśnienie, 
wszelkim odmianom towarzyszące. ) 

Odstąpiono więc od projektu ogółowego; ozą= 
stkowe jednak zakreślanie , w miarę pogodzónych 
dogodności prywatnych z dogodnością Administra- 
cyi publiczney, do skutku są doprowadzone. 

Rady Obywatelskie. — . 

Przełożenia do jakich ogranizacya Rady Oby- 
watelskie upoważnia; przez też Rady, za pośre- 
dnictwem Wydziału Administracyynego, z pormal- 
nych posiedzeń do Kommissyy Rządowych prze- 
syłane-, co do Wydziału Spraw Wewnętrznych, 
tyczyły się szczególniey wątpliwości, odnoszących 
się doużywania praw politycznych , regulowania 
xiąg Obywatelskich, zaprowadzania porządków 
mieyscowych, ` i 

Przełożenia te, uzyskanémi postanowieniami 
i stosownenii dojprzepisów odpowiedziami, ułatwio- 
ne zostały. 

Wszelkie zmiany w xięgach obywatelskich do- 
pełniono, a postanowienie Namiestnika Waszey Ce- 
sarsko-Królewskiey Mości, z dnia 2 grudnia 1821, ja- 
ko wypływ artykułu Statutu Or ańiczonego, podda- 
jące wszystkich Urzędników pod obowiązek zapięg=- 
nia się w xięgi Obywatelskie, skutek swóy wzięło. 

<` Czynności Likwidacyyne. r 
Dostarczenia podjęte w różnych epokach dla 
woysk Cesarsko-Rossyskich , zupełnie są tak przez 
Władze Królestwa, jako też Kommissyą Prow iant- 
ską obliczone, i na tym stopniu stanęły: iż Komi- 


tet przez Waszą Cesarsko-Królewską Mość do 


ustanowienia ostatecznego luquidi wyznaczony, vē 
każdym czasie czynność swoją rozpocząć może, a 
tak té, jako teź wszelkie inne z epoki Xięztwa 
Warszawskiego do Rządu tegoż Xiężtwa iinnych 
pretensye i obrachunki, wraz z dowodami prze- 


słane zostały Kommissyi Likwidacyyney przy Wy- , 


działe Skarbowym ustanowioney. . 
Ukończone zupełnie zostały przez Rady O- 


bywatelskie, obliczenia pretensyi liwerantów z do- 
starczeń podjętych za Powiaty i również jak obra- 
chunki z funduszów obywatelskich. W ykryte znie- 


go źródła defekta, drogą exekucyi administracyy= 


ney ściągają się, a winni przeniewierzenia się, do 


„odpowiedzialności Sądowey. powołani zostali. 


Rachunki, Magazynowe, zepoki od 1 muza 
1816, aż do zwinięcia Magazynów, są już w więk- 
szey części przeyrzane, sprawdzone i lzbie Obra- 
chiunkowey przesłane, i 

Dla odzyskania wykrytych z tych rachanków 
ną Urzędnikach defektów , część potrąca się z za- 
ległych pensyy, część zawiesza się w exekucyi, aż 
dà ostateczney deoyzyi Izby Obrachunkowey; resztą 

ciąga si nie. i i 
48a się w gotowiz e eaa, | 

Ludność krajowa, podług „ostatniego w roku 
1823 spisu, składała się 85704506 głów. W ro- 
ku 1819 spis takowy, obeymował 3,158 728; a za* 
tém od roku 1019 powiększyła się o 565578, 

` Jawne i pomyślne skutki pokoju zachęceń 
nieoszczędzanych dla cudzoziemców , wcześnie za- 
wieranych szczególniey między ludóm wieyskim 


| 


Ż. -- mn a aaan 
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malżeń sów, do których artykuł Dekretu Waszey Ce- 
sarsko-Królewskiey Mości, o spisie woyskowym 
staje się powodem, a nakoniec coraz doskonalącego 
„ się w swoich szczegółach spisu ludności. 
Stosownie dò Naywyższey woli Waszey Ce- 
sarsko- Królewskiey Mości, powołano i oddano do 
szeregów woyskow ych , w przeciągu ostatnich lat 
4rech 12000 spisowych. | Saana Bed 
Atoli wyznać potrzeba, że równie spisy, jako 
też i powołanie zdolnych do woyska, odbywały siĘ 
z należnym względem na wyłączenia służące: fa~ 
brykantom, górnikom, wszelkiego rodzaju rzę- 
mieśloikom , jaki mieć koniecązie należało w kra- 
ju , sposobiącym się dopiero do rozmaitych zakła- 
dów fabryk, w czóm zawsze wspólne i zgodne u- 
zranie potrzeby; towarzyszyło obudwom Kommis- 
syom, tym przedmiotem zarządzającyme | i 
W ydarzane -częstokroć ukrywanie się spiso- 
wych i woyskowych zbiegów , skłoniło do wyje- 
dnania postanowienia ' Xięcia Namiestnika z dnia 
19 grudnia 1822, skutkiem którego odbyta rewi- 
zya przez Woytów po całym kraju, a następnie 
przepisane surowę kary dla dopuszczających się te- 
go, bądź z chęci, bądź z zaniedbania lub uchybień 
przepisom o przesiedleniach , skutecznie zaradziły 
uchylaniu się òd służby woyskowey i zapobiegły 
tułactwu, równie szkoaliwemu dlą rolnictwa, jako 
i porządku wewnętrznego. Porozumienie się z Wła- 
dzami Cesarstwa Rossyyskiego, względem tegoż 
samego przedmiotu; położyło tamę wzajemnym za 
przeszłość reklamacyom; na przyszłość stawia po- 
dobnym wypadkom zaporę; wydarzanym zaś obe- 
cnie, wzajemnóm i skwapliwćm wydawaniem zbie- 
gów, zaradza. Sledztwa w tym przedmiocie doko- 
nywane i'wymierzane kary , tyle były skuteczne, 
że prawie wszyscy zbiegli Władzom woyskowym 
powróconemi zostali. 


FRARCYA. 
© Paryż dnia 16 maja: 
(z Gazety Warszawskiey). ` eż 
O wjezdzie Króla Jmci d 28 b. m. do Rheims 


mamy następujące wiadomości: „Monarcha: w to- 


warzystwie Delfnia i orszaku swego poiechał ra- 
no z Vismes do Tinquez. "Tam oczekiwali go Xią- 
żęta i Xiężne rodziny Królewskiey. Gdy strzelano 
z dział stojących przy gościńcu z F'ismes , zlękły 
się konie u pojazdu, w którym siędzieli Xiążęta Au- 
mont i Damas, oraz Hrabiowie „Cossé i Curial, i 
rozbiegały się, Wywrócił się pojazd. Hrabia Cu- 
rial złamał nogę, a szkło EEE okna urznę- 
ło mu prawe ucho.  Xiążę Mamas bardziey ieszęze 
skaleczonym został. Obu zawieziono na powrót do 
Vismes. Monarcha nawet był w wielkiem niebez- 
pieczeństwie. Konie pojazdu jego  podobnieź się 
rozbiegały , i zaledwo wstrzymać ie można było. 
W fFinquez zastał Król Jmć Xiążąt Orleanu i Bo- 
urbon. 'Dam wsiadł Monarcha do pojazdu korona- 
cyynego, obok niego siedział Delfin, a naprzeciw- 
ko siedzieli wyżey wymienieni xiążęta. wardya 
królewska i woysko liniowe stały;uszykowane na 
drodze do Rheims. Gdy Monarcha wjeżdżał do 
miasta, mer podał mu klucze miasta, które Król 
Jmé oddał towarzyszącemu sobie kapitanowi gwar- 
dyi. Od ranicy cbwodu miasta aż do rogatek Ve- 
sle, wystawiono 4 bramy tryumfalne, między któ- 
remi stały depitacye. 180 gmin obwodu Rheim- 
skiego; panienki biało ubrane podały Królowi Jm- 
ci owoce poine | plody przemysłu. Od rogatek Je- 
sle aż do kaścioła Katedralnego wisiały po obu 
stronach ulie girlandy z kwiatów, a słupy obwie- 
dzione byty Wieńñcami liliiowemi; chorągwie po- 
wiewały Ze Wsżystkich okien. Przez czas, póki 
Monarcha mię wszedł do kościoła, dokąd naypier- 
wey się udał, wystrzelono 100 razy z dział, i bito 
we wszystkie dzwony, Aroy-biskup z Rheims, 
„biskupi Z Soissons , Beauvais, Chalons i Amisns, 
ma ozele całey kapituły , przyjęli Króla Jmci u 
drzwi koścjelnyca aa op skep podał Monarzsze 


święconą wodę, i kadzi trzymając kadzielnicę; 


| 


Król Jmć ukląkł, i podaną przóz jednego z Xięży 
Ewanieliją pocałował. Gdy Monarcha po krótkiey 
modlitwie wstał, Arcy-biskup powitał go krótką 
przemową, na którą Król Jmć odpowiedział. Je- 
den z xięży zaintonował: Ecce mitto angelum me- 
um. Chor śpiewał, a Król Jmć w prooessyi został 
zaprowadzony do Sanctuarium., Tam ukląkł Mo= 
narcha w ławeczce, mając po prawey ilewey stro- 
nie Xiążąt podług ica stopnia. Małżonka Delfina 
i Xiężna Berry znaydowały się w loży naprzeciw 
ciała dyplomatycznego. Arcy-biskup Rheimski 
skończywszy modlitwy, powrócił do swego krzesła 
w chórze. Po nieszporach , Kardynał de la Fare 
„wszedł na ambonę, i miał kazanie z 61go rozdziału 
Taniah: Duch Pana jest nademną ; dlatego mię 
Pan namaścił. Przytoczemy następujący wyjątek 
z tego kazania: „Nayjaśnieyszy Panie: nad Królami 
i ludami jest naywyższy władzca, od którego wszel- 
ka władza pochodzi, Wola jego, którey się nie 
nie opiera, tworzy, podnosi i niszczy państwa tego 
świata, itych, którzy niemi rządzą. W ręce swo- 
jey trzyma serca władców i podług niezgłębionych 
wyroków swoioh, czyni ich wykonywaczami alba 
miłosierdzia albo gniewu swego. ŚSzczęśliwemi są 
ludy, na które Wszechmocny łaskawie patrzy; 
szczęśliwem jest to królestwo, które po długim 
lat szeregu widzi Xiążąt tego samego rodu, które- 
mu Frańncya winna hołd wdzięczności i uwielbie- 
nia, Jak ta uroczystość jest cudowną i rozrzewnia- 
jącą! Bóg. dał ziemi ten dar niebieski, i wprowa” 
dził do Izraela, kiedy Samuclowi kazał namaścić 
Saula i Dawida, Przez Proroków jego przeszedł 
ten zwyczay ze Starego Testamentu do Nowego., 
Zakończył kardynał kazanie następującą modlitwą: 
„Opiekunie. tego ukochanego rodu, któremu od 8 
wieków to piekae królestwo powierzyłeś, Wszech= 
mocny Boże, racz także i nadal okazywać mu twą 
łaskę! Oby ramie twoie zasłaniało mocną tarcz 
O jego osobę; oby wszyscy prawdziwi 
rancuzi mogli się; chlubić z posłuszeństwa iemu, 
jak on sam chlubi się z panowania nad niemi! Oby 
dni jego, spokoyne jak jego dusza, i czyste jak jego 
chęci, póty trwały, ile oto ciebie, Boże, bła amyf 
Oby Karol X był równie szczęśliwym, jako Próle 
i Król! Oby kwitnąca około niego rodzina, ta o- 
Zdoba dworu jego, radość życia jego, przyszłość 
Francyi, zawsze go Świetnie otaczała. Boże Klo- 
doweuszów, jeśli tu na ziemi jest jakie widowisko, 
którego nieskończony twóy majestat może bydź 
uczęstnikiem, czyliż nie miałaby nim bydź ta uro- 
czystość , którą wszystkie zyczenia połącza?,, Po ' 
„kazaniu, Arcy-biskup zaintonował Te Deum, pod- 
czas którego Król Jmć stał. W czasie śpiewania, 
Jałmużnicy Monarchy pod przewodnictwem Mi- 
strza obrzędów, złożyli dary królewskie na ołtą= 
rzu, oprócz kawałka drzewa z prawdziwego ŃKrzy- 
ża, który jeden z jałmużników żachował. Biskupi 
z Soissons i Beauvais zaprowadzili Króla Jmci do 
ołtarza, który Monarcha pocałował. Wtedy pier- 
wszy Szambelan, czyniący służbę, wziął z rąk jala 
mużnika relikwiją krzyża, podał ją Delfinowi, a 
tęn Królowi. Monarcha złożył tę relikwiją na oł- _ļ 
tarzu i pocałował. Potym obrzędzie wyszedł Król 
Jmé z kościoła, i udał się [do pałacu aroy-biskupie- 
go. W pokojach swoich przyjął Monarcha: kapi- 
tułę reimską, mającą Arcy-biskupa na ozele, Do- 
wódcę drugiey dywizyi woyskowey, Prefekta De- 
partamentu Marny, Dowódcę Departamentu, Pod- 
prefekta reimskiego, Sąd cywilny i handlowy, 
Mera miasta i Municypalność , którą Królowi 
Jmci podała podarunki miasta, Wspomnione wła” 
dze złożyły potém hołd uszanowania Delfinowi ; 
Małżonee jego i Xiężnie Berry. Wieczorem oświe- 
cono domy w mieście. Mer i niektórzy urzę- 
dnicy municypalności dali wspaniałe obiady. 


Paryż dnia 51 maja. 

(z Korrespondenta Warszawskiego.) ! 

Ziobszernego opisu uk pE namas 
2° 1 A 


+ 


szózeniu ikoronątyi Króla, który nam daje Dzien- 
nik Gwiazdą, udzielamy następujące szczegóły: 
„Gdy o godzinie 7méy zrana Posłowie zagraniczni, 
Parowie i wszystkie na tę uroczystość wezwane 
i zaproszone osoby, oraz całe duchowieństwo, w 
Kościele katedrałnym już zgromadzeni byli, uda- 
li się Kardynałowie Clermont- Tonnere i Lafare 
na pokoje królewskie. Zawzymawszy się nieco 
przy podwojach salonu, w którym się Król znay. 
dował, zapukali naprzód, a Wielki Podkomorzy 
Xiąże Tailleyrand głośno zapytał wtenczas: Czego 
żądacie? 4 Kardynał Clermont. Tonnere odpowie- 


dział: „Karola X, którego nam Bóg na Króla prze- ` 


znaczył, Otworzono podwoje, a wspomniony Kar- 
dysał podał Królowi święconą wodę; i odmówił 
krótką modlitwę, poczem udał się cały orszak wraz 
z Królem do kościoła. Naprzód szła Kapituła ko- 
scioła metropolitalnego, za nią oddział gwardyi 
przybocznćy królewskićy, Heroldowie, Wielki 
Mistrz obrzędów, czterech Kawalerów orderu Sgo 
Ducha, Paziowie Królewscy, Xiąże Conegliano 
jako Wielki Hetman z dobytą szpadą, Xiąże Mont- 
mart , Xiąże Belluno ji pułkownik gwardyi 
pieszey i Major jeneralny gwardyi Królewskićy. 
Król; aobok Króla dwóch Kardynałów, po ka- 
Żdey stronie trzech tak zwanych Gaąrdes de la 
manche, Za Królem postępował kapitan gwardyi 
i wszyscy Urzędnicy: dworu; drugi oddział gwar- 
dyi przyboczney zamykał ten orszak.. Król miał 
na sobie zwierzchnią suknią z srebrney materyi, 
na głowie czarny axamitny kapelusż (barett) z dwo- 
ma zapinkami i z brylantowym krzyżem; przy- 
tém jedwabne trykotowe spodnie, i axamitne sre- 
brem wyszywane trzewiki. Gdy już wszyscy po- 
zaymowyali swe mieysca, przyfiósł Arcy-Biskup 
Rheimski ampułkę z Olejem Swiętym, zaintonował 
WeniCreator; podczas Śpiewn pierwszego wier- 
sza, ukląkł Król, a Arcy-biskup Reimski podał mu 
Fwangelią świętą, na którćy leżał kawałek drzewa 
z Krzyża, na którym Jezus Chrystus był umęczony, 
oraz roty przysiąg przez Króla wykonać się mają- 
cych. Położywszy Król rękę na Ewangelii, z na- 
krytą EA M siedząc wykonał następującą przy- 
sięgę:,, Wo liczu Boga przyrzekam ludowi memu 
utrzymywać i zachować świętą religią naszą, tak, 
jak na Chrześciańskiego i Naystarszego Syna Ko» 
ścioła przystoi; przyrzekam wszystkim moim pod. 
danym sprawiedliwość wymierzać; oraz panować 
wedle praw Królestwa , i według Ustawy kon- 
stytucyynćy, którą wiernie zachować przysję. 
gam; tak mi Boże dopomoż i Jego Sta liwangelj ją + 
Przez dwie drugie przysięgi, Żaręczył Król u- 
trzymać ordery 5go Ducha, Sgo Ludwika i Kyzy. 
ža Legii honorowey. Gdy się to ukończyło , zło” 
żył Król zsiebie zwierzchnią suknią , i w kafta- 
nie jedwabnym koloru fioletowego, stanął przed 

łtarzem; wtenczas przywdział mu Wielki Pod- 
pagua buty fioletowe, a Prałaci poświęcili o- 
strogi i miecz Karola Wielkiege; co gdy nastąpiło, 
Arcybiskup odmawiając stosowne modlitwy, tozpo+ 
czął obrzęd namaszczenia Olejem świętym, w Sie- 
dmiu mieyscach,„to jest: na środku głowy, na'pier- 
siach, pod pachami, na ramionach, i na apinga ło- 
kci. Wielki Póonorży ubrał potćm Króla w 
'Tanikę, Dalmatykę i płaszez Królewski z axamitu 
fioletowego, podbity gronostajami. Terąz ukląkł 
Król, Arcy-biskup namaścił mu ręce, podał ręka- 
wiczki, pierścień, berło i rękę sprawiedliwości a 
kiowa przýozdobił koroną Karola Wielkiego. 

; Izoy obecni Xiążęta rodziny Królewskiey, 
ujęgu 

rzyodziany Król zasiadł na tronie; po kilku mo- 
Alitwach całował go Arcy-biskup i zawołał gło” 
sem donośnym potrzykroć: vivat Rex in ae- 
ternum! na co wszyscy zgromadzeni odpowie- 
dzicli radośnym okrzykiem. „vivat“ W chwili gdy 
Król Delfina i Kiążęta rodziny uściskał, dał się, sły- 
szeć potrzykroć ten sam odgłos radości; ściągnię- 
to zasłonę płócienną, która oddzielała pospólstwo 
w przysioaku kościoła od środka tegoż, a lud li- 
cznie zgromadzony wszedł natłokiem do koświała. 
Sokolnicy nadworni wypuścili wtenczas nu. wol- 


Koronę rękami, ażeby ją nieco unosić, * Tak“ 


> ptaki w kościele; a Heroldo- 
wie rozdawali medale na pamiątkę koronacyi bi- 
te; artyllerya dała z dział ognia na wałach, ude- 
rzono we wszystkie dzwony, a zapął całego zgro- 
madzenia doszedł do naywyżźszego stopnia. Gdy 
potém znowu, ‘cokolwiek się uciszyło, odśpiewano 
[e Deum; Wielki Jałmużnik odebrał od Arcy= 
biskupa pocałowanie na znak pokoju, oddał go Kró- 
łowi, a Król udzielił obok stojącym Xiążętom. 
Gdy Delfin ukląkł przed Królem, swym Oycem, 
podniosł go Król i trzymał długo w swoich obję- 
ciach; byłą to bardzo rozezulająca scena. W końcu 
kościelney uroczystości, przyjął Król Przenay- 
świętszy Sakrament, poczem udał się w tym sa- 
mym porządku jak przybył, na powrót do swego 
mieszkania. Król jadł obiad przy stole z Xiążęta-' 
mi pod bogatym baldachimem. Po prawey stro- 
nie tego stołu były dwa inne, przy których sie- 
dzieli Członkowie Ciała dyplomatycznego i Paro« 
wie; a przy drugich dwóch po lewey stronie Mi- 
nistrowie i Deputowani; naprzeciwko Królewskie= 
go stołu zastawiono stół dla Kardynałów, Arcy»bi- 
skupów i Biskupów. Obiad trwał pół godziny. 


'ność gołębie i inne 


Paryż dnia 29 maja. . 
(z Gazety Börsen Halle). ; 

„ Wozora zaprowadzono działa na terasy tule 
ryyskie, a wystrzały z nich obwieściły obchod dzi- 
sieyszey uroczystości, , . RA 

Znajomy deputowany Boisbertrand tnianowa- 
ny jest urzędnikiem legii honorowey - i 
Wydawca gazety Drapeau Blanc P. Beaus 
regard mianowany jest kawalerem -teyze legii. 

* Gessarsko- Rossyyski poseł przy dwotze hisz= 
pańskim P. Oubril, najął dla siebie fnieszkanie w 
dranjuez. Przybył do Medyolanu poseł hiszpański 
przy dworze sycyliyskim P. Vallejo, > 


TURCYA. 
Od granic Tureckich d. 21 maja. 
(z Gazety MW arszawskiey). > 

Basza Egiptu nie może- posłać nowych osił. 
ków synowi swemu Ibrahimowi Baszy; zbieranie 
bowiem korpusu dla przywrócenia spokoyności w 
Syryi, co Porta wyraźnie rozkazała, przymusiło 
go użyć całe pozostałe ieszcze woysko do tey wy- 
prawy, tak, iź szczupły tylko oddział utrzymuje 
mieyscowy porządek, 7 i 

Listy z Seres pod d. 5o kwietnia, potwier= 
dzają wiadomość o klęskach , jakich doznał serą-= 
skier ręcę C basza w pochodzie swoim ku Mis- 
solunghi, 7 okolicy Arta został zupełnie pora- 
żony , i porzuciwszy działa, musiał wrócić do Ja- 


niny. i 
Ag i An basza jest jeszcze w Modon; kazał pou- 
cinać głowy wszystkim oficerom europeyskim,a któ- . 
rych grecy nie wzięli w niewolą wojenną, którym, 
według zwyczaju tureckiego, przypisywał przy- 
czynę swofey klęski. oysko jego ma wynosić 
naywięcey 2 do 5,000 ludzi; braknie'mu wszy- 
stkiego. Nieszczęśliwy tok działań jego znayduje 
jedna usprawiedliwienie w tém, iż od dwóch mie= 
sięcy na próżno spuszczał się na działania flotty 
tureckiey i posuwanie się seraskiera Redszyda ba- 
szy, Oożekuje posiłków z Suda; lecz admitał gre- 
oki Miaulis, krążący między Kandyą i Moreą, u- 
derzył juź na oddział okrętów nieprzyjacielskichy 
i kilka statków. przewozowych częścią zatopił, 
częścią zabrał; poczém okręty egiptskie musiały 
umknąć na powrót do Suda. Śeraskier Redszyd 
basza, który lądem ciągnie! ku Morei, doznał rów- 
nież. przeszkód, i według zgodnych doniesień, zo~ 
stał porażony blisko vrta.. Twierdza Patras, |. 
bo dawniey opatrzona w żywność przez okręty 
chrześciańskie, cierpi jednak niedostatek, gdyż gre- 
cy trzymają ją w Ścisłóm oblężeniu. 

„ Według, powiesci szyprów , okręt admiral- 
ski kapitana baszy miał się żapalić, gdy był jeszcze 
w DDardanellach , przez co tak uszkodzónym zo- 
stał, iż dla naprawy sprowadzono go do Stąmbułue 
Nie isłychać atoli, co było przyczyną tego wyn 
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 66. 


Wilno dnia 8 czerwca y. s. 1835 Roku. 


ARGLIA. , 
, Londyn dnia 25 maja. 
(z Gazety W arszawskiey). - 
Ciągłe spadanie ceny papierów skarbowych, 
nie ma, podług twierdzenia gazet ministeryalnych, 
Żadnego związku z wypadkami politycznemi. Wsża- 
kże. chociaż pojedyncze wieści mało znaczą, wzię- 
te jednak ogółem mogą mieć wpływ szkodliwy. 
Gazety Irlandzkie zagrażają wielk'+mi rozruchami, 
a oświadczenie „iż poseł angielsk: nę ma należeć 
do układów w Medyołanie, wzbudza wieloraką 0- 
bawę. Niemnieyszą bojaźń sprawia tu wiadomość; 
owyprawie poludniowych amerykanów do wyspy 
Kuba, co może zaszkodzić Jamaice, tudzież o trwa- 
jących jeszcze poróżnieniach między Portugalią i 
rezylią, i o zamysłachBaszy lugiptu względem Morei 
Jenerał Le Fayette przejeżdżając przez Cambden 
znaydował się na uroczystem wykopaniu kości/po- 
ległego'podczas woyny jenerała-majora barona Xalb, 
i zaniesieniu ich do grobu, w mieęyscu , gdzie ma 
bydź wystawiony pomnik, na który jenerał Lofay- 
«tte kamień węgielny założył. : 
' Odebrzne tu listy z Mezyku dochodzą wj o 
2 kwietnia. Dnia 25 marca przybył tam Pan Wefd 
z małżonką swoją i Panem Francis Baring, Prty- 
wiózł do zatwierdzenia rządowi mexykańskiemu 
traktat handlowy, zawarty z Anglią Roboty w ko- 
palniach mexykańskich idą spiesznie, i coraz wię- 
cey zawiera się nowych układów między właści- 
cielami tychże kopalni itowarzystwami zagrani- 
cznemi, Pewną ilość srebra przywieziono już.jz 
'Gugnajuało do mennicy narodowey. 
Gazeta rządowa w Madras zawiera pomyśl- 
ne wiadomości o woynie z Birmanami. 


że niektóre listy z Bengalų donoszą, iż dowódca 
lirmanów Bundoolah postanowil jeszcze raz spro- 
owąć szczęścia wojennego. Birmani poraženi d. 
> stycznia zebralisię pod. Cambali; mieli jeszcze 
2 tylko działa, i byli oszańcowani. Rozeszła się u 
nich pogłoska, iż Król rozkazał Hundoolahowi 
wstrzymać się od dalszego uderzenia na woysko 


„angielskie, wysłał bowiem Moon-Soeza dla rozpo- 


częcia ukłądów z anglikami. 

Pełnomocnicy 'wszystkich krajów południo- 
wo-amerykańskich mają przybyć w październiku 
na powszechne zgromadzenie do Pangma, dla na- 
radzenia się względem oderwania wyspy Cuba;i 


ń 


-Porto-Rico od Hiszpanii. 


Rządy mexykański i kolumbiyski arbre? 

wyprawę Alanis wyspie /Macantas. š mg 
Londyn d. 51 maja. 

(z Gazety Börsen Halle). Mu; 

Gazeta nadworna, jak pamiętamy , Żawierą 

prawie naydłuższy regestr podniesienia dó, rang, 

tak w woysku lądowćm, jako i morskićm, gdyż 


` Wszyscy jenerałowie porucznicy z roku 1811 i r. 


a*12, jenęrał majorowie zroku 18421 1815, pulko- 

gay z roku 1814 do 17, majorowie od 1812i ka- 

poka od 1808 wielu oraz oficerów morskich od ka- 

pniem amirat At kandery, jednym sto- 
y postąpili. 

MACH była i abinetowa w ministeryum 

st EG ow więtrzpych od godziny 2 do tey. 

AE Do nasze zawierają dlugie i ważne do 
niesienie D. icz, Soret hiszpańskiego ministra skar- 
bu o stanie hiszpańskich fran ów. 

$ sk jak gn mietniS zawinęło do Stembulu 
nie m , 00 ó o wię by części 
'pod banderą austryaeka LA m RT sote 
j Król d e a nO karu , Radama, dat dwadzie- 
Šcia młodzienców zeswojego kraju na nasze okré- 
ta, dla nauczeniaSię sztnk; zeglarskiey. DAR 

Listy prywatne z Lisbòny potwierdzają wia- 
domość, o uznaniu niepodległości HBrezylii, przez 
£ wazaliy Sir-dtuart za kijkadni ztantąd ma wy- 
e chać. 

ED e ee p à 
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Pozwolono drukow, ć 


W oysko . 
ńieprzyjacielskie jest zupełnie rozproszone; wszak-. 


= EE PLATE WE I GOO MO JEJ NK POTEA 


\ 


Wielki òkret Kolumbus, ładowańy drzewem 
powracając z Quebeku zatonął. Ludzie uratowani zo- 
stali przez nadeszły bryg z Nowey-/ollandyi, 


W ŁOoCcH Y. 
Rzym d. 14 maja. 
(z'Gaz. Hamb. Börsen Hälle). 
Wyszły tu niedawno dwa pisemka ulotne zna” 


jomego Abbate. Feaisprawiły wrażenie. Pierwsze 


ząwiera uwagi historyczno-polityczne o śrech ar- 
tyknłach kościoła gallikańskiego. Nie tylko są o- 
ne zbijane , ale nawet wystawione „za kacerskie: 
Xiądz Fea, usiłuje okazać, że Ludwik XIV i je- 
gò następoy , również jak ogół 1 większość fran- 
cuzkiego duchowieństwa, nigdy się bardzo nie u- 
bijai o to, żeby te artykuły utrzymać ; że nawet 
Bossuet, ich twórca, chętnieby ich zaniechał, gdy- 
by to mu przystało uczynić, i że nakoniąc Ludwik 

IV, formalnie przyrzekł Papieżowi Iarocenterie 
XII, że mie będzie się trzymał tych artykułów. ` 
List tego Monarchy pod d. 14 września r. 1695, wy- 
drukowany. jest” w przypisach. Drugie pisemko 
ima tytul: „Ultimatum o bezpośredniem panowaniu 
świętey stolicy nad świeckiem panowaniem Xią- 
żąt..* Osnowa jego dosyć się jasno wyświeca. Xiądz 
Fea, jak w wielu okolicznościach otwarcie i z ża- 
pałem zdanie swe wynurza, które z nauką Kuryi 
zupełnie jest zgodne. Przez co jednak Rzymowi 
żadney łaski nie czyni, i pisemko jego tak jest tu 
uważane. Chcą tę zasadę utrzymać; ale niechcia- 


moby -jey rozgłaszać. Stolica papiezka nie widzi 


się w takiem położeniu, iżby mogła przejstoczyć pa” 
nujący teraz sposób myślenia. 


AMERYKA. 
‘Washington d. 28 lutego. 
(z Journ. de. St. Petersb.) 

'Traktat przyjaźni, żeglugi i handlu, zawarty 
między Stanami Zjednoczonemi i Rzecząpospolitą 
Kolumbiyską, lubo przez Senat potwierdzony, nie- 
był jednakże umieszczony w gazetach Washington= 
skich, które pospolicie naypierwićy ogłaszają kom- 
munikacye gabinetu. Traktat ten umieszczony 
był bylko w gazecie amerykańskiey New- Yorkskiey. 
Artykuły 215 traktatu, ściągają naybardziey uwa- 
gę, gdyż odeymują Rzeczy pospolitey Kolumbiyskiey 
możność zachowania wszelkiego przywileju ogól- 
nego dlażeglugi i handlu Hiszpanii w przypadku 
zrobienia wprost z nią układu, Półtora roku mi- 


-nęło, od ożasu,! jak kolumbianie oświadozali w tém 


skłonności ugodliwe. _Samaby Anglia, niebyła prze- 
ciwną, ażeby szczególne korzyści zapewniono Hi- 
szpanom. Art. 12 stanowi nieograniczony przywi- 
ley bandery, scieśniejąc zawsze pożytki, któreby % 
niego pochodziły dla mocarstw , : któreby tę za- 
sadę uznały. Jako Anglia aż dotąd okazywała o- 
pór zupełny w przyjęciu tęgo wielkiego Środka, 
z czego niesłusznie Amerykanie chcą sobie przy- 
znawać chwałę, gdyż pierwsza Francya nastawała 


ma uznanie tegoż prawidła za istotną zasadę neu- 


tralności morskiey; Stany Zjednoczone tuszą sobie, 
że gdy Anglia nie zezwoli na tę wolność bandery. 
w traktatach z nowemi krajami Ameryki, wyniknię 
złąd, że własna ich żegluga przekładaną będzie 
wczasie woyny do wzajemnego przewozu to- 
warów między Europą i Ameryką. Należy u- 
ważać, że w pierwszym tym układzie starano się 
wyszczególnić wszystkie przedmioty, które obcho= 
dzą żeglugę i handel, 

:  _ Nowy Senat nie potwierdził konwencyi wzglę- 
dem bandlu murzynami. Odmówienie tém jest 
ważnieysze, że ten traktat był zawarty po odmia- 
pach, podanych roku ostatniego traktatem angiel- 
skim. Co dowodzi, że nowy Senat, żałowałby, że 
uczynił takie postanowienie w ówczas, i że nie 
był bardzo skłonny ma do układów na nowo na tych- 
że zasadach z Anglią samą. 


ESEE KOI 


„Z polecenia JW. Wojennego Litewskiego Gubernatora 
<łidreey . Bucharski Rzeczywisty 4 


radca Stanu i Kawaler, 


„ w Drukarni fiedakcyi, 


1. Mocą Dekretu Regissyynego Sądu Glłgo 
280 Departamentu gubernii Littko Grodzień- 
skiey na dniu 4 marca idącego roku ogłoszo- 
nego, Taxę i Exdywizyą fuaduszow „WJX, Ma. 


cieja Putwinskiego Kanonika Smolenskiego na - 


satysfakcyą jego. Wierzycieli determiaującego, 
w terminie z tegoż Dekretu wypadającym, to 
jest: na dniu 20 maja teraznieyszego roku Sąd 
"Taxatorsko Exdywizorski do majętności Ora- 
nowa w powiecie Prużańskim położoney , ze- 
brawszy się, po załatwieniu wszystkich akces- 
soryynych czynności, i po nakazaniu na wszy- 
stkich stawających i niestawających stronach 


przed Aktami Grodzkiemi pttu Prużańskiego 


na dzień a julii. idącego roku z persystencyą 
trzytygodniową komportacyi; zjazd swóy po- 
wtórny i ostateczny w dniu 1 septembra terz- 
znieyszego roku zakreślił, oczem wszystkie in- 


teressowane strony zawiadamia, z tém ostrze- 


Żeniem, iż dla nieprzychodzących amissya i wie= 
czny upadek ich pretensyi „zapisanym będzie, 
Datt. 1525 mca maja 22 dnia. 

Józef Osuchowski Prezyduiący. 

Antoni Wolmer Exdywizor. 

Prezydent Grodzki Wołkowyski Walter 
Exdywizor. | 

Regent Wincenty Jeżowski, 


FExdywizya. 

a Sąd Zjazdowy 
kretu Sądu Głównego Litewsko- Wileńskiego 2 De- 
partamentu Wremlennego w 1825 roku marca 16 
dnią nastałego w majątku Szulmkach w powiecie 
Wileńskim na terminie przeznaczonym, lubo sąclo- 
, wnictwo zareasumowauł; wszakże powoderń inie- 
stanności stron wszystkich w sprawie konkursowey 
exdywizyi funduszu Starościny Giegobrockiey 
Kunegundy Platerowey, jako tez i źdania wniesio= 
nego oodkład od niektórych stron stawających,a 
z tego względu gdy czynność sądowa wypełnie- 
niu Dekretu Sądu Głównego, tak w Szulnikach, 
_Godzie jako i Piotrowszczyznie uskuteczniać się nie 
mogła, 
sądownictwo odroczył. I ażeby strony w termi- 
nie. takowym jawiąc się, z zupełną gotowością; pod 
utratą rzeczy Wrazie przeciwnym  przystępo- 
wały do dowodu iodwodù w procesie , otem Sąd 
Pxdywizorski trzykrotaie przez gazetę Kuryera 

Litewskiego awizujt. KS. ea 
Prezydent Sądu Grodzkiego Trockiego i Zja- 
zdowego Wincenty Elsner. wie T 
Władysiaw Syruć Sędzia Ziemski 'Trocki i 
Exdywizor. 
Józef Mikosza Sędzia Ziem. Zawiley: Exdy-' 
wiror. Weryha Regent. 


a. Niżey podpisany zawiadamiam Kredy- 
torow zeszłego Andrzeja Malczewskiego Pisa- 
rza aktów Trylunału Littgo, którzy przez de= 
kret oczewisty Sądu Ziemskiego pttu Wilen- 
skiego otrzymali wydział różnych sprzętow, 
aby jawili się po odebranie onych stosownie 
do zapisanego w Aktach Ziem. Wilen: wr. 1824 
7bra 29d. oświadczenia, do JP. Bernarda Li- 
pińskiego mieszkającego w domu JW. Vityn- 
ghoffowey 'w miescie Wilnie na ulicy niemie- 
ckiey i to w niebawrym czasie. _ 

|- Kandyd Grabowski Sekretarz Sądu Gran. 
Appell. ptta Wilenskiego, h 

Roku 1825 mca junii 2 d. Takdwe we- 
zwanie może bydź w Redakcyi Gażeły Ku- 
ryera Littgo do awizacyi umieszczone: poświad- 
cza, Ziemski ptu Wslengo Pisarz orderu 5. Sta- 
nisława Kawaler, Józef Olszański. 

(2. Sąd Kommissyi dla urządzenia interes- 
sow Radziwiłłowskich Wolą Naywyższą usta- 
nowiony zawiadamia strony jnteresowane, iż 


xdywizorski ħa Skutek de- 


rzeto do dnia 15 jólii idącego 1825 roku . 


w sprawie JO. Xięcia Antoniego Radziwiłła 
Wielkorządcy Poznańskiego i Ordynata z JO. 
Xiężniczką Stefaniją Radziwiłłówną i dalszemi 
osobami, wyrok oczewisty w rzeczy oddziału 
dóbr ordynackich, po dniu 24 czerwca teraźn. 
roku, ostatnich dni tegoż miesiąca na zwyczay= 
nym swoim w mieście Wilnie posiedzeniu nie- 
chybnie ogłosi. Datt. 1825 czerwca 2go dnia. 

Wolno umieścić w Gazecie Kuryera Li-. 
tewskiego Michał Römer. Rzeczywisty Radca 
Stanu Kommissyi Prezes Orderu ś. Anny egiey 
klassy Kawaler. 


2. Sąd Ziemski pttu Rossienskiego, sku- 
tkiem wyroku swoiego Sądu w 1825 febr. 25 
zakroczonego, Taxe i Exdywizyą Dóbr Gierduć 
Grygul w ptcie Ross. położonych, zeszłego 
Stanisława Uwoynia Chor. X. Zm. na satysfa- 
kcyą jegoż Kredytorow i Pretensorow prze- 
znaczającego; rozpoczęcie tegoż dzieła konkur- 
sowego w dniu 15 junii, a wzięcie do namowy 
dnia 25 tegoż junii 1825 determinował; żeby 
więc, należące strony o tém były zawiadomio- 
ne, przez ninieyszą trzykrotną awixacyą zapo- 
wiada, iż wciągu zakreślonego terminu , nie- 
objawiający swych pretensyy prawney amissyi 
ulegną. Dat. 1825 mca maja 29 dma. 

Sędzia Ziem. Ros. Alexander Bohdanowicz, 

Sędzia Ziem, ptu Ros. Wincenty Ostrowski. 

Pisarz Ziem. P. Ros. Wincenty Kiewnarski, 

Regent Ziem. Rosienski Teofil Dowiatt. 


i 

2 Sąd Taxatorsko-Exdywizorski w terminie 
przez pierwszozjazdowy Dekret oznaczonym, 
do majętności Janowa w gubernii Littko Gro- 
dzieńskiey ptcie Nowogrodzkim sytuowaney, 
ną domiar satysfakcyi Wierzycielom JW. Fi- 
lipa Obuchowicza b. Marszałka pttu Mozyr- 
skiego zgromadzony, po.załatwieniu czynności 
względem aktow uprzednim wyrokiem zade- 
terminowanych, gdy w postępie dalszego dzia- 
łania , celem uwiadomienia wszystkich uczę- 
stnikow kookursu, wypada z kolei obwieścić 
© konkluzyi Exdywizorskięy sprawy, przeto 
interessowane strony zawiadamia , iż od daia 
dzisieyszego za pięć tygodni, oną do namowy. 
wezmie przez ciąg jakowego czasu iżby Kre- 
dytorowie i Debitorowie Marszałka Obucho- 
wicza, pierwsi dla wyświetlenia swoich nale- 


Żnościow a drydzy dla usprawiedliwienia się 


w zawinieniach do Sądu Exdywizorskiego sub 


amissione iawili się przez ninieyszą awizacyą 


ogłasza. Datt w Janowie 1825 maja 94 dnia. 
Jakub Estko Exdywizor i Kawaler. 
/M. Pokroszyński Exdywizor. 
Jerzy Kuncewicz Hxdywizor. | ^ = 
Aloizy Nielubowicz Z. P. M. Exd. Regent, 


2 Niżey wyrażeni podają do powszechney 
wiadomości, iż ze skutkow rezolacyi Magistratu 
Wilensgo po kommunikacyi Pocztamtu Litew- 


skiego dnia 8 terazn. mca maja nastałey, na 


dniu 25 tegoż mca maja o godzinie 5ciey z po- 
łudnia rozpocznie się w Ratuszu Wilenskim 
licytacya srebra stołowego oraz wszelkiey po= 
zóstałości zmarłego tytularnego Sowietnika 
Peaszewicza, i takowa licytacya aż do skonkłu- 
dowania oney kaźdodziennie oprócz dni tabel-- 
nych i świątecznych odbywać się będzie. 

Datt. roku 1825 maja 20 dnia. 

Karol Hurtig R. M. W. - 

Litewskiego Pocztamtu Exekutor Koj 
bylinski, 


Że a S 


(i w takim przypadku, jeśliby p 


DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 66. 


Wilno dnia 8' Czerwca o. «. 1895 Roku. 


OPINIJE RADY PANSTWA, . 
I 


Rada Państwa na Departamencie praw i na 
Powszechnćm Zebraniu, rozpatrywała przełożenie 
Rządzącego Senatu Powszechnego Zebrania Depar- 
tamentow Sanktpetersburskich, względem. zapyta- 
pia: jakim sposobem odbywać sprawy w przyłączo 
nych od Polski guberniąch o ziemie pod sporem bę- 
dące (pomiędzy obywatelami przygraniczających 
„guberniy, i opiniją, od Kommissyi do ułożeńia 
praw wtey rzeczy otrzymaną. ak 

Powodem do tego był spór o ziemię Xięcia 
Czartoryskiego, znaydującą się w gubernii po- 
dolskiey powiecie haysyńskim, zaprzeczaną przez 
Sarneckiego, obywatelą gubernii kijowskiey po- 
wiatu lipowieckiego. ` | 

, Dla rozwiązania tey sprawy naznaczony był 
w 12805 roku Sąd podkomorski z dwóch Podko= 


„morżych powiatu lipowieckiego i haysyńskiego; 


poźniey weszła ta sprawa do 2g0 Departamentu 
Sądu główuego podolskiego, a od niego w 1815 
roku za skargą Sarneckiego do. Sądu apellacyy- 
nego granicznego, który, dla położenia majątku 
Sarneckiego na granicy gubernii kijowskiey z po- 
dolską, naznaczył Sąd w 1818 roku na rozbiór 
tey sprawy, stosownie do $ 8o Urządzenia 1810 


roku, na mieyscu ziem będących pod sporem, z 


Sędziego granicznego i Podkomorzego gubernii ki- 
jowskiey. 

| Z przyczyny różności ich zdań iz przyczy- 
ny przyniesienia ż obu stron żałob, sprawa ta 
nanowo weszła do Sądu granicznego apellacyy- 
nego, który w 1820 roku postanowił naznaczyćj 
na osnowie $ 8r Urządzeniaa810 roku i Statu- 


tu Litewskiego Rozdziała IX artykułu 8, udziel-- 


ny Sąd na ziemi pod sporem będącey, z dwóch 
Sędziów granicznych i dwóch Podkomorzych gu- 
bernii kijowskiey. p 
-Sąd graniczny gubernialny podolski, w donie- 
sieniu swojóm Rządzącemu Senatowi wyraziwszy, 
że $ 81 Urządzenia 1810 roku nie rozciąga się 
na gubernie, które różnych ustaw trzymają się, 
mniemał: $ 
| _ 1) Ze sprawa pomieniona, rozwiązana już 
zgodnie z Urządzeniem 1810 roku 1 Statutem Li- 
Łewskim, w 1szey instancyi przez Sędziego gra- 
nicznego razem z Podkomorzym gubernii kijow- 
*skiey, powinna już bydź rozpatrywaną w 2giey 
anstancy, nie przez osobny, ale powiatowy Sąd 
apellacyyny, a brzmienia Statutu Litewskie- 
b RZY I artykułu 44 i konstytucyi ko- 
y 1947 roku xięgi iszey str, 27, sposobem, 
przepisanym dla tey guberni, w którey znay- 
duje się majątek strony odwodowey, > 
2) Ze na teyże osnowie należy postępować 
R ) oszukujący był o- 
bywatelem gubernii podolskiey , a odpowiadający 
właścicielem inney Gubernii z nią graniczącey 
na którą Urządzenie 1810 roku nie rozciąga się, 
Departament graniczny Senatu znalazł: 
„ (1) Ze Sąd guberniałny graniczny niewła- 
Ściwie postanowił polecić osądzenie tey spraw 
Sądowi powi j u S 
dowi Powiatowemu apellacyynemu, a nie oso- 
bnemu , który $m 80 Urządzenia 1810 roku, 
dozwodono hpaznaczać na przypadek zostającego 


A. 


* 


pod sporem majątku, na granicy dwóchjpowiatow 
leżącego. - 

2) Ze Sąd powiatowy graniczny większo- 
ścią głosów postanowił naznaczyć osobny Sąd 
z dwóch swoich Członków:i4dwóch Podkomorzych 
gubernii kijowskiey, którzy pierwiey już sprawę 
tę rozpatrywali i osądzili.g 

Dla tego Departament graniczny Senatu, ue 
znawszy postanowienia te niezgodnemi ze'Statu- 
tem Litewskim (rozdziału IV artykułu 7 į 8) i 
z Urządzeniem 1810 roku, postanowił; 

1), Dla osądzenia tey sprawy złożyć osobny 
Sąd nąfmieyscu ziemi będącey pod sporem, z 
dwóch Człoakow Sądu granicznego powiatu hay- 
syńskiego i olhopolskiego z wyłączeniem, tych, na 
których Xiążę Czartoryski użała się, i z dwóch 
powiatowych Marszałków gubernii kijowskiey, na 
których obie strony nie miałyby żadnego zarzutu, 

2) Jeżeli z któreykołwiek strony, na kogo 
z pomicnionych osób dla prawnych przyczyn be- 
dzie oświadczony zarzut, w takim przypadku ną 
mieyscu 'obmówionego naznaczyć innego tegoż na- 
zwania, a potem wziąwszy od rozprawujących 
się rewersa, Że nie mają zarzutów do wybranych 
Sędziów, bez zwłóki przystąpić do rozpatrzenia i 
osądzenia sprawy, zgodnie z Urządzeniem 1810 
roku, i 

5) Jeżeli wyrok nastąpi jednomyślnie albo 
większością głosów, wtedy objawiwszy go obu 
rozprawującym się stronom, zostawić nieukonten- 
towaney stronie prawo apellacyi do. Sądu gra» 
nicznego apellacyynego gubernii podolskiey. 

¿> 4) W przypadku różności zdań i równości 
głosów , przedstawić sprawę na dalsze rozpa- 
trzejye do tegoż Sądu, w którym dla tego powy- 
Żey wyrażonego porządku, złożyć osobny Sąd z 
dwóch jego Sędziow i dwóch także gubernii ki. 
jowskiey, jako ta: Marszałka gubernialnego i Rad- 
cy Sądu głównego 2g0 Departamentn, a kiedy w 
tym Sądzie wyrok nastąpi jednomyślny , albo 
większością głosów, wtedy podług $ 55 Urządze- 
nia 1810 roku, uważać tę sprawę za ukończoną 
i apeglacyi niepodlegającą, a zatém doprowadzić 
do należytego wykonania. ' 

5) Jeśli w Sądzie gubernialnym między po- 
mienionymi Sędziami, w czasie sądzenia sprawy 
zaydzie równość głosów , tedy przedstawić tę 
sprawą dla ostatecznego osądzenia do Senatu. 

Aże ten wniosek będzie dodatkiem do drzą- 
dzenia 1810 roku, przeto Departament graniczny 
mniema: wyjednać dla doprowadzenia go de skut- 
ku Naywyższe zezwolenie, z tém, iżby te 
prawidła rozciągnąć na podobne zdarzenia, mos 
gące zdarzyć się w sporach © ziemię w innych 
guberniach, w których nie ma Sądow granicznych 
powiatowych i gubernialnych, a które graniczą, 
z gubernią wileńską, grodzieńską, mińską i po- 
dolską. . 

Sprawa ta przesłaną została do Powszech- 
nego Zebrania Senatu, które aprobowało posta- 
nowienie Departamentu granicznego, we wszyst+ 
kich względach. 

Minister Sprawiedliwości, wnosząc przełożem 
nie to do Rady Państwa, uznał postanowienie 
Senatu za zgodne s „prawidłami, 


Rada Państwa, approbująq takoż we wsżyst« 
+ kich względach prawidła, wyłożone przez Depar- 
tament graniczny Rządzącego Senatu, w rzeczy 
należącey do rozwiązania pytania, przez Opiniją 
postanowiła je utwierdzić. 

Na oryginale własną JEGO CEsARSKIEY Mö- 
ści ręką napisano tak: 
Ma bydź podług tego. 

Carskie Sieło 
lutego 17 dnia 1025 r. 


t 


H. 

Rada Państwa na Departamencie Ekonomii 
Państwa i na Powszechnóm Zebraniu, po wysłucha. 
niu przedstawienia Ministra Skarbu, odozwoleniu 
kupcom, należącym do ulgi w Odessie i 'Teodo- 
zyi, zaprowadzać statki morskie i otrzymywać pa- 
tenta na wywieszenie bandery, postanowiła: wnio- 
sek Ministra Skarbu potwierdzić, 

Na oryginale napisano: 

Jeco CESARSKA „Mość, nmastałą Opiniją na 
Powszechnóm Zebraniu Rady Państwa, o dozwo- 
leniu kupcom, należącym do ulgi w Odessie i T'eo- 
` dozyi, zaprowadzać statki morskie i otrzymywać 
patenta na wywieszenie bandery, Naywyżey 
potwierdzić raczył i rozkazał wykonać, 

Podpisał: Prezydent Rady Państwa Xiążę 
Na; ,P.dopuchin. -= ' 


Dnia 2 marca 1825 r, 


TII. 

Rada Państwa na Departamencie spraw cy 
wilnych i duchownych i na Powszechnóm Zebra- 
niu, słuchała przełożenia Rządzącego Senatu Po- 
wszechnego Zebrania Departamentów Sanktpe- 
tersburskich, w.rzeczy o nadanych różnym o- 
sobom w byłych polskich guberniach majątkach, 
od których w ciągu lat dziesięciu nie było prośb, 
o naznaczeńie Kommissyi dla ich ograniczenia, al- 
bo chociaż prośby i były, lecz w ciągu lat dziesięciu 
Kommissyi nie naznaczono, i żadnego te sprawy 
toku nie miały. każ 

Rada Państwa, znaydując postanowienie Rzą- 
dzącego Senatu Powszechnego Zebrania zg9- 
dnem z prawidłami, postanowiła je utwierdzić. 

Na oryginale napisano: 

JeGo CEsARSKA Mość, nastałą Opiniją na Po- 
wszechnóm Zebraniu Rady Państwa, W rzeczy o 
nadanych różńym osobom w byłych polskie'zu- 
berniach majątkach, Naywyżey potwierdzić 
raczył i rozkazał wypełnić, 

Podpisał: Prezydent Rady Państwa Xjążę 

P, Łopuchin, 


Dnia 16 marca 1825 r. 


IV. 

Rada Państwa na Departamencie praw ina 
Powszechnóm Zebraniu, słuchała zapiski. Mini. 
stra Skarbu w brzmieniu następującem: t 

W Opinii Rady Państwa, dnia 21 marca” 
1823 roku Nayw yżey potwierdzoney, © po- 
' szukiwaniu między Skarbem a osobami prywatne= i, 
mi w Sądach granicznych w gubernii wileńskiey, 
grodzieńskiey, mińskiey i podolskiey, wyrażono: 

W punkcie VH: „Dekreta Sądow granicz- 
nych gubernialnych co do skarbowych majątkow, 
przyprowadzają się do'wykonania w tym tylko 
przypadku, kiedy te dekreta będą jednomyślue; 
w zdarzeniu zaś różności zdań, sprawa wchodzi 
do Rządzącego Senatu dla nkończenia prawnego.“ 

W punkcie V:. „Izba Skarbowa mautrzy- 
mywać należytą liczbę urzędników dla wysyłania 


\ 


ich w tytule Kommisarzów do tych powiatów, 
gdzie takie rozgraniczenia mogą wyniknąć.* 
Ponieważ w punkcie VII nie wyjaśniono, co 
do Sądow granicznych: czy pozostaje N a y w y ż- 
szy Ukaz- 19,sierpnia 1799 roku w swojey mo- 
ty, lub działanie jego ustaje? to jest: jednomyślne 
dekreta sądow granicznych względem majątkow, 
odsądzonych od rzeczywistego władania Skarbu, 
czy powinny wchodzić na rozpatrzenie do Rządzą- 
cego Senatu, a potem na N a y w yźs ze potwier- 
dzenie, lub, czy mogą bydź „przyprowadzane do 
skutku zarówno z innemi? z czego w Sądach gra- 
nicznych może wyniknąć nićwyrozumienie, i je- 
śli te Sądy przyymą za prawidło wypełniać jedno- 
myślne swoje dekreta w takich sprawach, tedy 
Skarb będzie ulegał znaczney stracie w przypad- 
kú niesprawiedliwych dekretow , które przypu- 
szczać koniecznie należy i dla ogólnego porządku 
rzeczy i dla doświadczenia, gdyż wiadomo, że de- 
kreta innych gubernialnych mieyse sądowych, 
przed któremi dawać pierwszeństwo Sądom gra- 
nicznym nie ma żadney gruntowney zasady, nie 
rzadko bywają odmieniane przez Rządzący Senat, 
jako nieprzyzwoite i z prawem niezgodne. 
Co zaś do naznaczających się w punkcie V 


pomienioney ©"inii Rady Państwa przy Iżbach 


Skarbowych ur.żdników, dla posyłama ich w ty- 


„tule kommissarzow do tych powiatow, gdzie wy- 


niknie potrzeba rozgraniczenia pomiędzy obywa- 
telami a Skarbem, Minister Skarbu znayduje, że 
tych urzędników, dla których należałoby uczy- 
nić nowy znaczny dodatek do etatow Izb, nie ma 
w nich jeszcze, a na mocy Ukazu Rządzącego 
enatu 22 luiego 1817 roku w 1szey i 2giey in- 
stąncyi Sądow granicznych -: w sprawach skarbo- 
wych, powinni zasiadać powiatowi Komornicy i 


„Strapczowie, którzy dla doświadczenia i wiado- 


mości o mieyscowych okolicznościach, mogą bydź 
użyci dla czynienia ze strony Skarbu pozyteca. 
niey, aniżeli osobni urzędnicy, których potrzeba 
byłoby jeszcze wybierać i nie bez trudności, 
Na skutek czego, Minister Skarbu uznaje za 
rzecz potrzebną, naprzód postanowić na dopełnie- 


"hie punktu VII, ze ten punkt ściąga się tylko do 
takich spraw, w których od władania skarbowego 


nic się nie odsądza; w przeciwnem zaś zdarzeniu, 
Sady graniczne, nie przyprowadzając do Skutku je 
duomyślnych swoich dekretow, przesyłają takie 
sprawy, w których odsądza się od skarbu jaka- 
kolwiek własność, razem z dekretami na rewizyą _ 
do Rządzącego Senatu, stosownie daNaywyż-'- 
szego Ukazu 19 sierpnia 1799 ť., i powtóre, 
zostawić w swojey mocy Ukaz Rządzącego Se- - 
natu pod d. 22 lutego 1817 roku o zasiadaniu 
w sprawach ze Skarbem w Sądach granicznych 
1szey i 2giey instancyi powiatowym Komornikom 
iStrapczym na przyszłość do naznaczenia do te= 
go osobnych urzędników przy Izbach Skarbowych: 
Rada Państwa, znaydując dodatek, zrobiony 
przez Ministra Skarbu do punktu VII wyżey po” 
mienioney Opinii Rady Państwa, za gruntowny; 
postanowiła go potwierdzićę co zaś do zasiadania 
w Sądach granicznych w sprawach ze Skarbem ri 
powiatowym Komotnikom í Strapczym, środek 
dopuścić tylko do naznaczenia na ten cel osóbnych 
urzędników, których naznaczenie 1 rozporządzenie © 
o tem, polecić, za obowiązek Ministerynm Skarbu. 
Na oryginale własną JEGo CEsARskiEY Mo- 
ści ręką napisano tak: 
l Carskie Sieło e: eż pu E kl 


dnia 15 lutego 1825 r, 


